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Wiosenne 
świętowanie

Chociaż aura nie roz-
pieszcza, to w osiedlowych 
klubach świętowano wiel-
kanocnie i wiosennie. Pod-
czas spotkań pamiętano o 
pisankach i innych świątecz-
nych zwyczajach, nie zabra-
kło też suto zastawionych 
stołów. Było wesoło i rado-
śnie, także podczas wspól-
nych wycieczek w poszuki-
waniu wiosny.    

Fot. - Miła Mądra
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PRZYCHODNIA LEKARZA RODZINNEGO

PN - PT

 

USŁUGI REMONTOWE
V malowanie
V tapetowanie
V szpachlowanie
V układanie płytek
V instalacje sanitarne
V panele  V  płyta GK
V karcher

tel. 515 550 833

  

  

 EMC Instytut Medyczny
oferuje pracę na stanowisku

lekarz rodzinny POZ,
w pełnym

lub częściowym wymiarze czasu pracy.

Miejsce pracy: PL Certus w 
Poznaniu Wichrowe Wzgórze 122

Opis stanowiska:
-  udzielanie świadczeń zdrowotnych lekarza rodzinnego
-  prowadzenie dokumentacji medycznej oraz obowiązującej 

sprawozdawczości medycznej zgodnie z przepisami 
o prowadzeniu i przechowywaniu dokumentacji medycznej, 
ustawą o ochronie danych osobowych

-  współpraca z personelem medycznym w celu zapewnie-
nia Pacjentowi bezpieczeństwa oraz profesjonalnej opieki 
medycznej

Wymagania:
-  aktualne prawo wykonywania zawodu
-  lekarz specjalista lub w trakcie specjalizacji

Zainteresowane osoby prosimy o kontakt:
Małgorzata Janicka tel.  507 003 815, 
mail: malgorzata.janicka@emc-sa.pl

Zajączki w „Koronie” 

Wielkanocne kicanie

W niedzielę poprzedzającą święta w klubie „Koro-
na” odbyło się wielkanocne kicanie dla dzieci z os. 
Bolesława Śmiałego. Frekwencja przerosła oczeki-
wania organizatorów i wszyscy się doskonale bawili.

Dzieci z wielkim przeję-
ciem szukały zagadek ukry-
tych przez zajączka, po do-
brej odpowiedzi otrzymywa-
ły zestaw zadań do wykona-
nia. Po poprawnym rozwiąza-
niu trafiały do nich prezenty 
pozostawione przez zajączka. 
Do wspólnej zabawy włączyły 
się seniorki przebrane za za-
jączki: Genowefa Jasielec, Jola Miklaszewska i Maria Bu-
czarska. Zajęcia poprowadziły Ludmiła Kłos, instruktorka 
klubu oraz animatorka, Justyna Kucner. (jk)
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Przeprowadzki prywatne i firmowe
Sprzedaż kartonów przeprowadzkowych
Usługi transportowe (pianina)
Przenoszenie mebli

Kontakt Tel. 61 843 91 61 lub 668 23 24 55
www.123przeprowadzki.pl

R A D C A    P R A W N Y 
    - rozwód, separacja, podzia  maj tku 
    - w adza rodzicielska, opieka, alimenty  
    - spadki - nabycie, zachowek, testamenty 
    - procesy o odszkodowania, umowy, ZUS 
   

                  tel. 601 999 570 
 

     KANCELARIA: os. J. III Sobieskiego 36/15 
Spotkania do uzgodnienia 

  

Gabinet Weterynaryjny
Profilaktyka, diagnostyka i leczenie chorób 

psów i kotów,
chirurgia, czipowanie 

i wystawianie paszportów

os. B. Śmiałego, ul. Wachowiaka 10, 
tel. 61 825 55 61

Czynny codziennie w godz. 9 – 19
soboty 14 – 17, niedziele 15 - 17

MEDYCYNA PRACY
Poradnia realizuje:

badania profilaktyczne pracowników (wstępne, 
okresowe, kontrolne);

badania sanitarno-epidemiologiczne – wydawania 
książeczki sanitarno-epidemiologicznej;

badania kierowców oraz kandydatów na kierowców;
badania dla uczniów i studentów.

KOMPLEKSOWE BADANIA (wszystko 
w trakcie 1 dnia po wcześniejszej rejestracji)

Zapraszamy do rejestracji wizyt osobiście 
od poniedziałku do piątku w godzinach 

9:00-19:00 (BUDYNEK C) lub telefonicznie 
pod numerem telefonu +48 61 820 80 60. 

PORADNIA GINEKOLOGICZNA DLA DZIEWCZĄT

Zapraszamy 
do Poradni Ginekologicznej dla Dziewcząt. 

Poradnia udziela świadczeń opieki zdrowotnej 
w ramach kontraktu z Narodowym Funduszem Zdrowia.

Oferujemy opiekę nad pacjentkami w wieku 
rozwojowym do 18 roku życia w zakresie 
profi laktyki i leczenia zaburzeń rozwojowych.

Zapraszamy do rejestracji wizyt osobiście 
od poniedziałku do piątku w godzinach 8:00-20:00 

(BUDYNEK A) lub telefonicznie pod numerem 
telefonu  61 822 56 03 lub 601 799 005.

Szczegóły na stronie: www.termedica.pl
NSZOZ  Termedica

os. B. Chrobrego 101, Poznań (Piątkowo)

Komunikaty i informacje o przetargach ogłaszanych przez 
Poznańską Spółdzielnię Mieszkaniową znajdują się na stronie 
internetowej:

psm.poznan.pl/info.php
Aktualne informacje o atrakcyjnych lokalach mieszkanio-

wych i użytkowych do wynajęcia na poszczególnych osiedlach 
dostępne są na stronach internetowych PSM:

 psm.poznan.pl/psm_lokale.php
psm.poznan.pl/psm_lokale_m.php

Majowe metamorfozy z CIL
Sąsiedzkie Centrum Inicjatyw Lokalnych Piątkowo 

Zachód w maju zaprasza: 
6.05 (sobota), Klub Osiedlowy Królewska Oaza, os. 

Władysława Jagiełły 13A:
 godz. 10.30 – 12.30 Warsztaty sąsiedzkie: Makramy na Dzień 

Mamy, zgłosz enia
 godz. 16 – 18 Pogaduchy do kawuchy: 50. rocznica przyłą-

czenia Piątkowa do Miasta Poznania, wstęp wolny
20.05 (sobota), Ognisko na fyrtlu, os. Bolesława Chrobrego 
105, bud. SP Nr 17:
 godz. 10.30 – 12.30  Pogaduchy do kawuchy: Poznański Bu-

dżet Obywatelski PBO 2024, wstęp wolny
 godz. 16 – 20 Spotkanie z planszówkami, wstęp wolny

27.05 (sobota):
 godz. 10.30 – 12.30 PoznajMy się: Majowa Metamorfo-

za - warsztaty o właściwej pielęgnacji skóry oraz makijażu;
 godz. 15 – 19, 2. Rodzinny Dzień Sąsiada -Fort Va, przy 

skrzyżowaniu ul. Lechickiej/Wojciechowskiego, wstęp wolny
Zgłoszenia: cilpiatkowo(@)gmail.com

Lokale do wynajęcia
Poznańska Spółdzielnia Mieszkaniowa informuje, że posiada do wy-

najęcia lokal użytkowy w budynku Piątkowskiego Centrum Kultury 
„Dąbrówka”. Szczegółowe informacje: Piątkowskie Centrum Kultu-
ry „Dąbrówka”; tel.: 61 822 38 33; e-mail: dabrowka@psm.poznan.pl

Administracja os. Stefana Batorego informuje, iż posiada do wynajęcia 
lokal użytkowy w budynku nr 39 A oraz budynku nr 18. Szczegółowe 
informacje: Administracja os. Stefana Batorego pawilon 38 A wejście 
A, tel.: 61 8217381, email: adm.batory@psm.poznan.pl

Administracja os. Bolesława Śmiałego informuje, iż posiada do wy-
najęcia lokal użytkowy w pawilonie nr 101, przy budynku nr 10. In-
formacje: Administracja Osiedla Bolesława Śmiałego paw. 104, tel.: 
61 823 60 41

Administracja os. Jana III Sobieskiego informuje, iż posiada do wynaję-
cia lokal użytkowy w budynku nr 10 F. Informacje: Administracja Osie-
dla Jana III Sobieskiego pawilon 103, tel.: 61 82 34 30

Administracja Osiedla Bolesława 
Chrobrego informuje, że posiada do 
wynajęcia lokale użytkowe w pawilo-
nie  101 oraz budynku nr 13. Szczegó-
łowe informacje: Administracja Osie-
dla Bolesława Chrobrego paw. 110, 
tel. 61 8223271 wew. 111, kom.: 605 
038 328, email: k.milewska@psm.po-
znan.pl
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Świadectwa charakterystyki energetycznej

Administracje udostępnią dane
Zarząd Poznańskiej Spółdzielni Mieszkaniowej in-

formuje, że w związku z nowelizacją Ustawy o charak-
terystyce energetycznej budynków od 28 kwietnia 2023 
roku osoby zbywające lokal, którym przysługuje spół-
dzielcze własnościowe prawo lub prawo własności do 
lokalu, zobowiązane są do przekazania nabywcy, świa-
dectwa charakterystyki energetycznej lokalu mieszkal-
nego, a w przypadku najmu do przekazania najemcy 
kopii świadectwa charakterystyki energetycznej lokalu.

Świadectwo charakterystyki energetycznej jest ważne przez 
10 lat od dnia jego sporządzenia. Świadectwo straci ważność 
przed upływem tego terminu, jeżeli zostaną przeprowadzo-
ne roboty budowlano-instalacyjne, w wyniku których zmianie 

ulegnie charakterystyka energetyczna budynku lub części bu-
dynku (np. wymiana okien, wymiana źródła ciepła, docieple-
nie budynku, etc.).

Zgodnie z  Ustawą i wytycznymi przedstawionymi na stro-
nie Ministerstwa Rozwoju i Technologii dotyczących świadec-
twa charakterystyki energetycznej, Spółdzielnia będzie udo-
stępniała dane techniczne budynków, będących w jej posiada-
niu, do opracowania świadectwa. W celu uzyskania danych 
technicznych, osoba posiadająca tytuł prawny do lokalu, winna 
zwrócić się pisemnie lub osobiście, do odpowiedniej administra-
cji osiedla lub PSM. Wykaz osób uprawnionych do sporządza-
nia świadectw charakterystyki energetycznej można sprawdzić 
na stronie internetowej Ministerstwa Rozwoju i Technologii.

Działo się w Koronie 

Darcie pierza i malowanie

Świętowanie w klubie Korona 
rozpoczęło się od… darcia pierza 
na wesoło. A wykonywanie ozdób 
wielkanocnych, malowanie jajek i 
obrazków nadzorowała artystka 
plastyk, Rozalia Nowak. Zaintere-
sowanie było bardzo duże.

Natomiast 5 kwietnia do klubu zawi-
tał zajączek. Był z tej okazji poczęstunek. 
Na śniadanie wielkanocne podano żu-
rek, białą kiełbasę, chrzan i musztardę, 
a na deser była babka, kawa i herbata.

Przybyli zaproszeni goście: prezes 
PSM, Piotr Tysowski, i jego zastępca, 

Grzegorz Maćkowiak, kierownik Admi-
nistracji Osiedla Bolesława Śmiałego, 
Maciej Graczyk, przewodniczący rady 
osiedla i rady nadzorczej, Piotr Koper. 
Przyjechał też Andrzej Zielonka z ośrod-
ka szkolno-wychowawczego w Stemple-
wie. Zaproszeni zostali również goście 
ze specjalnego ośrodka szkolno-wycho-
wawczego im. J. Kornela w Mosinie oraz 
seniorki i seniorzy z Korony.

Tekst i fot. – Miła Mądra

Przyjaciele w trasie 

Do Wrocławia i… Kambodży
Wraz z nadejściem wiosny, w 

klubie „Przyjaciele” na os. Bole-
sława Chrobrego rozpoczął się se-
zon na różnorodne wycieczki kra-
joznawcze.

Jak to zwykle bywa, oprócz atrak-
cji lokalnych, ich rolą jest integracja i 
wspólne wartościowe spędzanie czasu. 
Tak było we Wrocławiu (na zdjęciu – 
pod Panoramą Racławicką), nie inaczej 
będzie na Ostrowie Tumskim. Na ko-
niec kwietnia zaplanowano wycieczkę 
szlakiem Pierwszych Piastów – oprócz 
wycieczki promem na wyspę królów, 
która o tej porze roku zachwyca bujną 
zielenią, atrakcją będzie wspólna biesia-
da w Karczmie Lednickiej wśród 300 
wolno żyjących królików.

Wybraliśmy się także pod inne sze-
rokości geograficzne, za sprawą wy-

kładów podróżniczych o Azji, m.in. do 
Kambodży. Kwiecień to także otwarcie 
powielkopostnych zabaw – w dużym 
gronie bawiliśmy się na klubowej po-

tańcówce. Oprócz tego są stałe aktyw-
ności: zajęcia taneczne, aktywny umysł, 
basen i gimnastyka. 

Sylwia Czubała
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Rozkwita miejska zieleń

W rok 40 tys. drzew
Jak skrupulatnie wyliczyli poznańscy urzędnicy w ubiegłym roku w 

mieście zasadzono łącznie co najmniej 40 tys. drzew i 4 tys. krzewów. 
Znaczący udział we wzbogacaniu miejskiej zieleni mają również pią t-
kowskie osiedla, na których skwery, rabaty i trawniki zajmują dzie-
siątki hektarów. 

Wracają Dni Piątkowa

Z działalności Zarządu PSM
Poznańska Spółdzielnia Mieszkaniowa to sześć osiedli, blisko 300 bu-

dynków, w których mieszka około 40 tys. osób. Zarządzanie tym złożonym 
organizmem wymaga każdego dnia realizowania licznych przedsięwzięć 
oraz prowadzenia wielu rozmów, spotkań, analiz i podejmowania decyzji. 
Wiele z tych codziennych działań Zarządu pozostaje niezauważanych, dla-
tego o tych najważniejszych dla spółdzielców informujemy w tej rubryce.   

Dni Piątkowa 2 września 
Zarząd PSM zdecydował, że po pan-

demicznej przerwie znów zorganizowane 
zostaną tradycyjne i lubiane Dni Piątko-
wa. Wspólna zabawa na osiedlach odbę-
dzie się w sobotę, 2 września. Zarząd w 
uzgodnieniu z przedstawicielami Rady 
Nadzorczej, „Dąbrówki” i osiedlowych 
klubów przygotowuje bogaty i atrakcyj-
ny program, który trwać będzie od wcze-
snego popołudnia do późnego wieczoru. 
Znajdą się w nim prezentacje zespołów i 
twórców działających na Piątkowie a tak-
że koncerty muzycznych gwiazd pierw-
szej wielkości.

Energia ze słońca 
dla 10 budynków

Blisko 2 mln zł wynosi łączna war-
tość instalacji fotowoltaicznych, które 
powstaną na 10 spółdzielczych budyn-
kach. Zarząd wystąpił do Banku Gospo-
darstwa Krajowego o dofinansowanie 
przedsięwzięcia z funduszy na budowę 
odnawialnych źródeł energii, które wy-
niesie połowę kosztów inwestycji. Kolej-

ne już na Piątkowie instalacje fotowolta-
iczne montowane będą na dachach wie-
żowców, gdyż właśnie na nich następu-
je optymalne wykorzystanie uzyskanej 
energii ze słońca, największe oszczędno-
ści i najszybszy zwrot poniesionych na-
kładów. Instalacje budowane będą na 3 
budynkach na os. Bolesława Chrobrego, 
po dwie wykonane zostaną na blokach 
os. Bolesława Śmiałego, Władysława Ja-
giełły i Zygmunta Starego oraz Jana III 
Sobieskiego. Jedna instalacja powstanie 
na os. Stefana Batorego. 

Docieplanie na Śmiałego
Pomyślnie przebiegają starania o 

termomodernizację kolejnych spółdziel-
czych budynków. Rozstrzygnięty został 
przetarg na wykonanie docieplenia bu-

dynku nr 24 na os. Bolesława Śmiałe-
go. Komisja z udziałem przedstawicieli 
Rady Nadzorczej, Rady Osiedla spośród 
kilku wybrała ofertę firmy BDM. Postę-
pują przygotowania do rozpoczęcia do-
cieplania budynku nr 36 na tym osiedlu. 
Zarząd zawarł właśnie umowę z PKO na 
kredytowanie tego przedsięwzięcia i po 
uzyskaniu z BGK decyzji o przyznaniu 
premii termomodernizacyjnej w wysoko-
ści 1,2 mln zł możliwe będzie przepro-
wadzenie inwestycji.

Z radami osiedli i w klubach
Ciekawie i owocnie przebiegają dys-

kusje podczas spotkań Zarządu z rada-
mi osiedli. W minionych dniach odbyły 
się one na osiedlach Bolesława Chrobre-
go oraz Władysława Jagiełły i Zygmunta 
Starego. W bezpośrednich rozmowach 
poruszano m. in. kwestie niezbędnych 
prac remontowych oraz utrzymania w 
należytym stanie infrastruktury tech-
nicznej na tych osiedlach. Zastanawiano 
się także nad możliwościami optymalne-
go wykorzystania terenu i obiektów tzw. 
bazy Boranta. Okres okołoświąteczny 
był również okazją do spotkań Zarządu 
z członkami osiedlowych klubów. Przy 
wspólnym stole ozdobionym pisanka-
mi rozmawiano o wielu spółdzielczych 
sprawach. (i)

substancji i emisji dwutlenku węgla 
oraz tworzą  przyjazny dla człowieka 
mikroklimat. A przede wszystkim do-
dają atrakcyjności i ożywiają miejskie 
krajobrazy, tworząc przyjemne zielo-
ne przestrzenie.

Każdej wiosny ogrodnicy i admi-
nistracje osiedli stają przed dylema-
tem kosić czy nie kosić rozległe poła-
cie trawników. Władze Poznania zde-
cydowanie odchodzą już od praktyki 
regularnego ścinania bujnej roślinno-
ści. Wykasza się tylko część najbar-
dziej reprezentacyjnych trawników 
a reszta pozostawiana jest naturze. 
Również na piątkowskich osiedlach 
ostrożniej podchodzi się do koszenia. 
Ze względów ekologicznych ale także 
ekonomicznych trawniki koszone są 
rzadziej. Nie wszystkim się to podoba 
i krytykują pozostawiane samym sobie 
połacie bujnych traw, które niekiedy 
przemieniają się w dzikie burzany. Jed-
nak takich prawie naturalnych „miej-
skich łąk”, stanowiących dobrą osto-
ję dla fauny w całym mieście obecnie 
przybywa. Coraz częściach pojawiają 
się też prawdziwe kwietne łąki, jednak 
ich założenie i utrzymywanie wymaga 
znacznie więcej nakładów.   

Na terenie Poznania najczęściej 
nasadzane są obecnie dęby bezszy-
pułkowe, klony pospolite, brzozy bro-
dawkowate, wiązy pospolite, jesiony, 
lipy, kasztanowce i graby. W miej-
scach reprezentacyjnych urządzane 
są zdobione kwietniki, składające się 

głównie z roślin jednorocznych, które 
są bardzo zróżnicowane pod względem 
kształtów i kolorów. 

Drzewa i inne rośliny mają wiele 
zalet dla mieszkańców a także ptaków i 
owadów. Poprawiają one jakość powie-
trza poprzez filtrowanie szkodliwych 
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Mistrzostwa na Radzynach

W zawody z wiatrem i deszczem
W ostatnią sobotę mar-

ca odbyły się na Radzy-
nach Dużych pierwsze ofi-
cjalne zawody o tytuł mi-
strza koła wędkarskiego 
„Chrobry”. Na starcie po-
jawiło się aż 42 zawod-
ników, wśród nich sporo 
osób ze zlikwidowanego 
koła z Naramowic.

W tym roku zawody za-
mknięte o klasie mistrzow-
skiej rozgrywane są w 
dwóch kategoriach: do 65 
lat i powyżej 65 lat. Pierw-
szą kategorię nazwaliśmy 
„Senior młodszy”, a dru-
gą „Senior starszy”. Z te-
go powodu, było trochę za-
mieszania przy losowaniu 
miejsc. Pogoda, zwłaszcza 
na tamie, nie utrudnia-
ła zbytnio łowienia. Wia-
ło, ale dało się operować 

nawet długimi wędkami. 
Niestety, pecha miał kole-
ga Rysiu Sobiesiak, który 
złamał swojego ośmiome-
trowego „bata”. Na nie-
których stanowiskach ry-
ba bardzo szybko weszła 
w łowisko i można powie-
dzieć, że „coś się działo”. 
Główną zdobyczą były płot-
ki oraz leszcze. W sumie 
 złowiliśmy 26 kg ryb. Naj-
większą, leszcza o masie 

600 gramów złowił Łukasz 
Wojciechowski.

Po ważeniu ryb zawodni-
cy udali się na grzane kieł-
baski i sałatkę. A miłośnicy 
„czegoś słodkiego” mogli 
spróbować ciasta przygoto-
wanego przez Jolantę Śle-
biodę. Niestety, w trakcie 
wręczania nagród zaczęło 
padać i wszyscy musieli 
przenieść się pod namiot. 
Wśród Seniorów młodszych 

najlepszymi w poszczegól-
nych sektorach byli: A – Ma-
rek Baranowski, B – Dawid 
Skowroński, C – Marcin Ru-
ciński, D – Roman Wencka. 
Wśród Seniorów starszych 
wygrali: A – Andrzej Łaski, 
B – Marek Przewoźny, C 
– Ryszard Popielas, D – 
Kazimierz Kuligowski. 

W tym miejscu można 
by zakończyć relację ale… 
Po raz kolejny nad zalewem 
Radzyny okazało się, że coś 
z tym naszym prawem jest 
nie tak, skoro pozwala de-
veloperom na kolejne zabu-
dowywanie otoczenia akwe-
nu a nawet grodzenie do-
stępu do wody. Więcej na 
stronie: www.chrobry168.pl/
wyniki-i-tury-wedkarza-roku-
-na-radzynach-2023-03-25/

Tekst i fot. – Marcin Ruciński

Krajowa rywalizacja

Medale na matach

Pierwsze miejsce wy-
walczył zawodnik „So-
bieskiego” Yehor Kova-
lov na zakończonych w 
Chęcinach Międzynaro-
dowych Mistrzostwach 

Polski w  zapasach w 
stylu wolnym. Okazał 
się bezkonkurencyjny w 
kat. 48 kg i po raz ko-
lejny pokazał siłę i cha-
rakter prawdziwego wo-
jownika. 

Natomiast dwa srebr-
ne medale wywalczyli za-
paśnicy KS „Sobieski Po-
znań” na rozegranych w 
Kostrzyniu Międzynarodo-
wych Mistrzostwach Pol-
ski w zapasach w stylu kla-
sycznym. Zawodnicy z Piąt-
kowa awansowali do fina-
łu swoich kategorii wago-
wych ale musieli po zacię-
tych walkach uznać wyż-
szość rywali. Medalistami 
zostali Yehor Kovalov i Hu-
bert Wysoczański.

SREBRNE SUMO
Na początku kwietnia w 

Pyrzycach odbyły się Mi-
strzostwa Polski Juniorów i 
Młodzieżowców w Sumo. KS 
„Sobieski Poznań” reprezen-
towało dzielnie ośmiu zawod-
ników. Srebrne medale zdo-

byli Tadeusz Werner, Miłosz 
Romanowski i Olaf Cierz-
niewski, brąz wywalczył Jan 
Chojnacki. W punktacji dru-
żynowej p iątkowscy sumici 
wywalczyli drugie miejsce. 

Andrzej Słabęcki 
Fot. - Maciej Kula 



ECHO 5/334 (XXVI) 7

KALENDARIUM RN PSM 
 4 maja - Komisja Członkowsko-Samorządowa RN

 8 maja - dyżur członków RN

11 maja - Komisja Rewizyjna RN

25 maja - zebranie Rady Nadzorczej

Preferencje według ankiety

W co się bawić na osiedlach
Przez lata wielkie osiedla miesz-

kaniowe wyrastające na obrzeżach 
Poznania, takie jak spółdzielcze 
bloki na Piątkowie, postrzega-
ne były jako wielkie sypialnie, w 
których przedstawiciele ówcze-
snej klasy robotniczej i inteligen-
cji pracującej mieli tylko przeno-
cować aby rano z nowymi silami 
ruszyć do budowania świetlanej 
przyszłości. 

Od włączenia Piątkowa w granice 
Poznania mija właśnie 50 lat i przez 
ten czas wyrosły na nim nowe poko-
lenia mieszkańców, dla których osie-
dla są normalnym miastem a nie tyl-
ko jakąś sypialnią. Chcą mieć zapew-
nione  wszelkie miejskie wygody, tak-
że z szeroką ofertą edukacyjną, kul-
turalną i sportową. Poznańska Spół-
dzielnia Mieszkaniowa zgodnie z ideą 
spółdzielczości zakładającą prowadze-
nie działalności kulturalno-sportowej 
starała się rozwijać różne formy ta-
kich przedsięwzięć. Piątkowskie Cen-
trum Kultury „Dąbrówka” czy osiedlo-
we kluby oferują sporo ciekawych pro-

pozycji na aktywne spędzanie wolnego 
czasu i to dla ludzi w każdym wieku, 
od przedszkolaków po seniorów. Za-
interesowanie półkoloniami, festyna-
mi, prezentacjami i warsztatami ar-
tystycznymi czy koncertami jest za-
zwyczaj duże. Wśród głosów uznania 
i doceniania tych wydarzeń pojawiają 
niekiedy opinie krytyczne, że po co to, 
a dla kogo i w ogóle komu to potrzeb-
ne. Z takimi, na szczęście nielicznymi 
ocenami trudno rzeczowo dyskutować. 
Dlatego członkowie poprzedniej Rady 
Nadzorczej zdecydowali podejść do te-
matu naukowo i zlecili specjalistycznej 

firmie przeprowadzenie badania spo-
łecznego wśród mieszkańców Piątko-
wa na temat wzorów spędzania przez 
nich wolnego czasu oraz preferencji i 
oczekiwań dotyczących potrzeb kultu-
ralno-rozrywkowych  oraz rekreacyj-
no-sportowych. 

Ankiety dostępne były w interne-
cie oraz w formie drukowanej w klu-
bach, niektórych placówkach usługo-
wych a nawet u gospodarzy domów. 
Łącznie analizie poddano nieco ponad 
800 ankiet. Sporo, ale badanie nie zo-
stało zaprojektowane jako reprezen-
tatywne, czyli nie obrazuje ono prze-
kroju poglądów wszystkich mieszkań-
ców Piątkowa. Ankiety wypełniali ci, 
którzy chcieli, z własnej dobrej woli, 
można więc założyć, wskazują autorzy 
opracowania, że ludzie wypowiadający 
się w nich „charakteryzowali się nie-
co wyższym stopniem zainteresowa-
nia lokalnymi sprawami i inicjatywa-
mi niż przeciętny mieszkaniec Piątko-
wa”. Ciekawe, że w badaniu chętnie 
brały udział osoby urodzone w latach 

Dokończenie na stronie 10

Z prac Rady Nadzorczej 

O bezpieczeństwie i monitoringu
Podczas stacjonarnego zebrania 

w marcu sporo uwagi poświęcono 
bezpieczeństwu naszych mieszkań-
ców. Funkcjonariusze policji Ko-
misariatu Poznań Północ omówili 
członkom RN kwestie bezpieczeń-
stwa na piątkowskich osiedlach, 
przedstawili statystyki popełnio-
nych wykroczeń w 2022 r., opo-
wiedzieli o programie Bezpieczna 
Dzielnica - Bezpieczny Mieszkaniec. 
Zostały poruszone kwestie inter-
wencji Policji i Straży Miejskiej w 
kontekście zatwierdzania Stref Or-
ganizacji Ruchu. 

Funkcjonowanie systemu monito-
ringu na osiedlach przybliżył wszyst-
kim uczestnikom zebrania przedstawi-
ciel firmy „Cerber”, rozpoczynając swo-
ją prezentację od historii monitoringu 
w  PSM, czyli od 2001 roku. Omówił 
obecną sytuację związaną z monitoro-

waniem osiedli, w swojej prezentacji  
przedstawił zebranym jak przez lata 
zmieniła się technologia w zakresie mo-
nitorowania i jakie są możliwości roz-
woju systemu, z którego korzystają w 
tej chwili osiedla.

Ponadto radni rozmawiali między 
innymi o powstaniu na terenie PSM 
tzw. Piątkowskiego Centrum Sporto-
wo – Rekreacyjnego, które znajdowało-
by się na terenie osiedla Jana III So-
bieskiego. Podjęli nową uchwałę reko-
mendującą przeprowadzenie przez Za-
rząd PSM przetargu nieograniczonego 
na tę inwestycję. Wstępnie ustalono, że 
przedsięwzięcie będzie mogło być reali-
zowane jeśli wpłynie oferta mieszcząca 
się w kwocie przewidzianej w budżecie 
na jej realizację. 

Radni zapoznali się z bieżącą infor-
macją z prac Zarządu, prac komisji oraz 
z wynikami ekonomicznymi za minio-

ny rok. Podjęli uchwały dotyczące pla-
nów remontowych dla osiedli Bolesława 
Śmiałego i Bolesława Chrobrego.

W dniu 11 kwietnia 2023 roku z 
udziałem 10 radnych odbyło się ple-
narne posiedzenie RN PSM. Członko-
wie Rady zapoznali się z terenem Ba-
zy Boranta i jej infrastrukturą, która  
obejmuje ponad trzy i pół hektara po-
wierzchni. W krótkich słowach zosta-
ła przedstawiona historia powstania 
bazy. Radni zobaczyli między innymi 
budynek socjalny oraz pomieszczenie 
magazynowe PSM i zapoznali się wi-
zualnie z ich stanem technicznym. 
Rozmawiano o możliwościach obec-
nego optymalnego wykorzystania ba-
zy oraz ewentualnego jej zbycia. - Na 
tej podstawie łatwiej będzie debatować 
o przyszłości tego spółdzielczego tere-
nu – stwierdził Piotr Koper, przewod-
niczący Rady Nadzorczej. 
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INFORMATOR PSM

Poznańska Spółdzielnia Mieszkaniowa
Osiedle Bolesława Chrobrego 117
60-681 Poznań
tel. 61 8272-200
e-mail: info@ psm.poznan.pl
www.psm.poznan.pl

Administracja Osiedla Bolesława Chrobrego
os. Bolesława Chrobrego 110/11
60-681 Poznań
tel.: 61-82-23-912, 61-82-23-942, 61-82-23-271
e-mail: adm.chrobry@psm.poznan.pl
Kierownik – Marcin Majchrzycki
Dyżurny instalator: 502 390-632
Dyżurny elektryk: 502 390-642 

Administracja Osiedla Jana III Sobieskiego i Marysieńki 
os. Jana III Sobieskiego 103
60-688 Poznań
tel.: 61-82-34-301 ,tel.: 61-82-34-291 dział techniczny 
e-mail: adm.sobieski@psm.poznan.pl
Kierownik - Maciej Delikta
Dyżurny instalator: 605 781-596
Dyżurny elektryk: 605 781-598 

Administracja Osiedla Bolesława Śmiałego
os. Bolesława Śmiałego 104
60-682 Poznań
Telefony:
61-82-36-021 - Sekretariat
61-82-36-041 - Dział Techniczny (wew. 377, 388)
61-82-36-021 - Dział Administracyjny (wew. 366)
e-mail: adm.smialy@psm.poznan.pl
Kierownik - Maciej Graczyk 
Dyżurny instalator: 782 26 34 01
Dyżurny elektryk: 782 54 72 48

Administracja Osiedla Stefana Batorego
os. Stefana Batorego pawilon nr 38 A wejście A
60-687 Poznań
tel.: 61-82-17-381, 61-82-18-041, 
e-mail: adm.batory@psm.poznan.pl
e-mail: tech.batory@psm.poznan.pl
Kierownik - Janusz Piskor
Dyżurny instalator 606 189-518
Dyżurny elektryk 606 189-794 

Administracja Osiedla Władysława Jagiełły 
i Zygmunta Starego
os. Władysława Jagiełły bud. nr 29
60-694 Poznań
tel. 61-822-58-31, tel. 61-822-28-27
e-mail: adm.jagiello@psm.poznan.pl
Kierownik - Joanna Wiśniewska 
Dyżurny instalator: 603 450 357
Dyżurny elektryk: 518 491 233 
Gospodarz osiedla OWJ 887 696 476
Gospodarz osiedla OZS 607 439 491 

Administracja Osiedla Władysława Łokietka
os. Władysława Łokietka 102
61-616 Poznań
tel. 61- 82-27-461
e-mail: adm.lokietek@psm.poznan.pl
Kierownik - Aleksander Meyza
Dyżurny instalator: 602 279-530
Dyżurny elektryk: 602 278-751

Os. Władysława Jagiełły i Zygmunta Starego 

Remontowanie, malowanie i… upiększanie zielenią

Na okazałej tablicy infor-
macyjnej w gabinecie Joan-
ny Wiśniewskiej, która od 
początku tego roku jest for-
malnie kierownikiem Admi-
nistracji os. Władysława Ja-
giełły i Zygmunta Starego 
zapisane są najważniejsze 
przedsięwzięcia realizowane 
obecnie na obu jednostkach. 
Zadania i terminy ich wyko-
nania są na bieżąco aktuali-
zowane.

-Mam takie nieco korporacyj-
ne przyzwyczajenia żeby wszyst-
kie przedsięwzięcia dobrze roz-
planować i rozliczać się z ich 
wykonania. Na tym wykresie 
dobrze widać co zrobiliśmy, co 
jest do zrobienia i kto za co od-
powiada – mówi rzeczowo J. 

Wiśniewska, która jest kolejną 
kobietą kierującą administracją 
osiedla składającego się zasadni-
czo z dwóch małych, stosunkowo 
młodych i nieco odrębnych jed-
nostek. Jest też jedyną przedsta-
wicielką płci pięknej wśród sze-
ściu osiedlowych kierowników. 
– Współpraca z nimi oraz Za-
rządem spółdzielni i Radą Osie-
dla układa się bardzo dobrze. 
Doświadczenia w zarządzaniu 
nieruchomościami zdobywałam 
pracując we wspólnotach miesz-
kaniowych, wiele się też nauczy-
łam będąc zastępcą kierownika 
na osiedlu Bolesława Chrobre-
go. Wiedzę i praktykę staram 
się obecnie wykorzystywać z 
jak największym pożytkiem dla 
mieszkańców. Problemów, spraw 

do pilnego załatwienia nie bra-
kuje ale jestem przekonana, że 
wspólnie możemy zrobić wiele 
żeby ludziom mieszkało się przy-
jemniej i wygodniej – dodaje J. 
Wiśniewska. 

Na spektakularne inwestycje 
na tych najmniejszych piątkow-
skich osiedlach nie ma obecnie 
szans. Skoncentrować się trzeba 
na kontynuowaniu przyjętych w 
uzgodnieniu z Radą Osiedla pla-
nów remontowych. W tym roku 
przewidują one między innymi 
odnowienie elewacji na budyn-
kach 12, 15 i 17 na os. Zygmunta 
Starego oraz bloku nr 15 na os. 
Władysława Jagiełły. Północne 
ściany budynków zostaną podda-
ne także operacji usuwania glo-
nów i konserwacji.  Systematycz-
nie prowadzona będzie wymia-
na pionów wody oraz wodomie-
rzy a także malowanie kolejnych 
klatek schodowych połączone z 
wymianą okien oraz instalowa-
niem czujników i drzwi przeciw-
pożarowych w piwnicach. Urzą-

dzenia te znacznie poprawią bez-
pieczeństwo mieszkańców. 

Odnawianie klatek schodo-
wych, przywróciło temat ich 
sprzątania. Zobowiązani są do 
tego lokatorzy, jednak nie wszy-
scy, z różnych względów – choć-
by wieku czy nieobecności - na-
leżycie wywiązują się z tego za-
dania. Sprawę komplikuje częste 
wynajmowanie mieszkań. Dlate-
go powracają pomysły by rozwią-
zać problem kompleksowo i zle-
cić to zadanie specjalistycznym 
firmom. Dodatkowa odpłatność 

nie byłaby wówczas duża, a scho-
dy, stanowiące wizytówkę każde-
go budynku lśniłyby czystością. 
Na takie rozwiązanie zdecydowa-
li się mieszkańcy dwóch klatek 

schodowych. Sprawa wydaje się 
jednak warta przedyskutowania 
i to chyba na wszystkich spół-
dzielczych osiedlach.

W obu dość zwarto zabudo-
wanych osiedlach szczególnej 
troski wymagają enklawy zie-
leni. O ich urządzenie i pielę-
gnację dbają firmy wyłonione w 
przetargach. Ogrodnicze zabiegi 
związane z nasadzeniami roślin, 
ale niekiedy też ostrymi cięciami 
rozrośniętych drzew i krzewów, 
wzbudzają zwykle duże zainte-
resowanie mieszkańców. Wyko-

nawcy i przedstawiciele admini-
stracji nadzorujący prace zapew-
niają, że osiedlowa zieleń będzie 
pięknieć i rozkwitać. Odnowiono 
już zielony zakątek pomiędzy bu-
dynkami 7 i 8 na os. Władysła-
wa Jagiełły a podobne kuracje 
upiększające planowane są na 
kolejnych skwerach i rabatach. 
Wiosną przeprowadzone zosta-
ną także przeglądy wszystkich 
osiedlowych placów zabaw i do-
konane niezbędne naprawy oraz 
wymiana piasku.

Zmiany będą zachodzić także 
na osiedlowych uliczkach i alej-
kach. Prowadzone są bowiem 
przygotowania do wyznaczenia 
Strefy Zamieszkania. We współ-
działaniu z Zarządem Dróg Miej-
skich wprowadzone będzie no-
we oznakowanie, które powinno 

zwiększyć bezpieczeństwo pie-
szych i zmotoryzowanych. Nie-
stety, nie przyczyni się ono do 
zwiększenia liczby miejsc par-
kingowych, których na osiedlach 
ciągle jest za mało.    

Podczas prac modernizacyj-
nych coraz śmielej wykorzysty-
wane są nowe materiały i techno-
logie. Nadzieje na zminimalizo-
wanie kosztów związanych z ro-
snącymi cenami energii dostrze-
gane są w sięganiu po instalacje 
fotowoltaiczne. W osiedlowych 
budynkach przeprowadzono au-
dyty i obecnie analizowane są 
możliwości ich budowy. Dotych-
czasowe doświadczenia wskazu-
ją, że takie instalacje najlepiej 
sprawdzają się w budynkach wy-
sokich, w których funkcjonują 
energochłonne windy. Oszczęd-
ności w zużyciu energii przynieść 
mogą także przedsięwzięcia ter-
momodernizacyjne. Ich podjęcie 
rozważane jest w budynkach na 
os. Władysława Jagiełły.

Pomysłów i planów nowej pa-
ni kierownik oraz członkom Ra-
dy Osiedla nie brakuje. Zapew-
niają, że nie zabraknie też wy-
trwałości w ich realizacji. Sta-
rają się też zachęcić mieszkań-
ców do wspólnych działań. Dlate-
go dążą do zdynamizowania we 
współpracy z CIL i Maglem Ar-
tystycznym aktywności osiedlo-
wego klubu, do którego zapra-
szają 6 maja na wspólne warsz-
taty. A w kolejnych miesiącach 
planują zorganizowanie wspól-
nego pikniku dla mieszkańców 
obu osiedli, które formalnie są 
jednym osiedlem w spółdzielczej 
strukturze. (i)

Joanna Wiśniewska, kierownik Administracji os. Władysława Jagiełły i Zygmunta 
Starego przy tablicy z harmonogramem zadań

Elewacja budynku nr 15 na os. Zygmunta Starego wkrótce zostanie odnowiona

Zielony zakątek pomiędzy blokami 7 i 8 na os. Władysława Jagiełły

Wyznaczenie i oznakowanie strefy zamieszkania poprawi bezpieczeństwo na osiedlu

Samochodów wciąż przybywa a o miejsca parkingowe coraz trudniej
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Osiedle Bolesława Chrobrego
Klub Osiedlowy „PRZYJACIELE” (pawi-
lon 110) - działania stacjonarne dla se-
niorów, plenerowe dla dzieci i doro-
słych, wycieczki i nauka j. polskiego dla 
osób z Ukrainy. Program wydarzeń ru-
chomy, kontakt telefoniczny w godz. 
10 - 18 (pon - pt).
Instruktorka: Sylwia Czubała, kom. 609 008 
986, e-mail: klub.przyjaciele@psm.poznan.
pl 
Godziny otwarcia klubu: poniedziałek 

12.15-13.30 i 16 – 18;  wtorek 14 – 19;  
środa 14 – 18; czwartek 11 – 17; piątek 
16 – 18.

Osiedle Bolesława Śmiałego
Osiedlowy Klub „KORONA”, 
os. Bolesława Śmiałego paw.104; 
tel. 61 823 60 21 wew. 313

 Zajęcia dla dorosłych i seniorów 
prowadzi Ludmiła Kłos

Klub czynny jest:
poniedziałek 9-17
wtorek 12-20
środa 12-20
czwartek od 12-20
piątek od 9-17

Osiedle Jana III Sobieskiego
Klub Seniora „HETMAN”, os. Jana III So-
bieskiego pawilon 52

 Prowadząca Stenia Golińska; 
tel. 61 827 23 44

Klub czynny jest we wszystkie dni 
robocze od poniedziałku do piątku 
w godz. 13-21

Osiedle Stefana Batorego
Klub Seniora „BATORY”, os. Stefana Ba-
torego pawilon nr 38 A wejście E

P.o. instruktor Beata Przybylska–Ku-
jawa; tel. 61 8217 381 wew. 607
W klubie odbywają się zajęcia stałe:

poniedziałek 10-13
wtorek 17-20
środa 10-14
czwartek 17-20

Osiedle Władysława Jagiełły
Klub Seniora „KRÓLEWSKA OAZA”, 
os. Władysława Jagiełły 13 A

Prowadząca Grażyna Turonek-Szczu-
pak; tel. 61 822 24 92
Klub czynny jest od poniedziałku 

do piątku w godz. 16-20

Osiedle Władysława Łokietka
Klub Seniora „ZŁOTY LIŚĆ”, os. Władysła-
wa Łokietka 6c, tel. 603 404 071

Instruktor Małgorzata Pilch; 
ks.zlotylisc@o2.pl
Klub czynny jest we wtorki 16-19

oraz czwartki 14-17

Osiedlowy informator klubowy Osiedlowy informator klubowy 

1980-1995, a więc głównie rodzice ma-
jący dzieci w wieku szkolnym. Stano-
wią oni  grupę  szczególnie zaintereso-
waną lokalną ofertą kulturalną, spor-
tową czy rekreacyjną. Chętnie na an-
kiety odpowiadali również członkowie 
i osoby związane z klubami seniora.

LEPIEJ NIŻ ŚREDNIA
Prowadzący badania na Piątkowie 

porównali wyniki dotyczące poziomu 
zadowolenia ze spędzania wolnego cza-
su z identycznym pytaniem zawartym 
w  projekcie badawczym na temat jako-
ści życia mieszkańców Poznania. Oka-
zuje się, piszą autorzy, „że uczestni-
cy piątkowskiego badania wydają się 
bardziej zadowoleni niż mieszkańcy 
Poznania z trzech elementów zadane-
go pytania: z rekreacji i aktywności 
fizycznej, z urlopów i weekendów spę-
dzanych poza Poznaniem oraz ze spo-
sobu spędzania wolnego czasu w do-
mu. Badani są przeciętnie mniej za-
dowoleni w stosunku do średniej po-
znańskiej z dwóch innych elementów: 
uczęszczania do teatrów, opery, mu-
zeów czy galerii oraz uczęszczania do 
kina, na koncerty rozrywkowe, dysko-
teki – choć w tym przypadku różni-
ca pomiędzy średnimi wynikami jest 
znacząco mniejsza. Zadowolenie z ży-
cia towarzyskiego uczestnicy obu ba-
dań ocenili na podobnym poziomie.”

Spośród kulturalnej oferty piątko-
wianie wypowiadający się w ankietach 
najczęściej deklarowali uczestnictwo 
w dużych imprezach plenerowych jak 
„Lato z Estradą” czy koncerty na So-
bieskiego. Wyrażono też duże zainte-
resowanie akcją rekreacyjną „Aktyw-
ne Piatkowo” oraz kortami tenisowy-
mi na os. Jana III Sobieskiego. Czę-
sto wskazywano na uczestnictwo w 

zajęciach i wydarzeniach organizowa-
nych przez osiedlowe kluby. Zaintere-
sowanie nimi zależy jednak w dużym 
stopniu od prowadzących, osoby ma-
jące umiejętności i pasję przyciągają 
innych i zarażają ich aktywnością. Po-
jawiały się jednak w ankietach wypo-
wiedzi osób „po sześćdziesiątce”, któ-
re deklarowały że nie uczestniczyły i 
nie chcą uczestniczyć w działalności 
klubu. Wynikać to może z niedostat-
ku informacji o ich ofercie i propozy-
cjach na ciekawe spędzanie wolnego 
czasu. W ogóle, w ankietach, ale tak-
że dyskusjach czy podczas niedawnych 
zebrań osiedlowych kwestiom spraw-
nego informowania o ważnych i cieka-
wych wydarzeniach lokalnych poświę-
cano wiele uwagi. 

PREFERENCJE 
I OCZEKIWANIA

Piątkowian pytano o ich preferen-
cje i oczekiwania. Spośród propozycji 
kulturalnych i edukacyjnych najwięcej 
badanych opowiadało się za udziałem 
w imprezach masowych,  koncertami, 
zarówno muzyki popularnej jak poważ-
nej, spektaklami teatralnymi oraz spa-
cerami po mieście z przewodnikiem.

W ofercie sportowo-rekreacyjnej 
najpopularniejsze okazały się wyciecz-
ki do lasu i gimnastyka, aerobic, jo-
ga czy nordic walking. Spore było też 
zainteresowanie turniejami gier plan-
szowych i karcianych oraz zajęciami 
judo i samoobrony.

Badani wskazywali na potrzebę 
organizowania zajęć sportowych dla 
dzieci a także zawodów i festynów, 
którym towarzyszyć powinny drob-
ne nagrody. Podkreślano rolę anima-
torów, którzy potrafią zainteresować 
młodych i zachęcić ich do wspólnej ak-
tywności na świeżym powietrzu.

Autorzy opracowania wskazują, 
że uczestnicy klubów seniora naj-
chętniej zdaliby się na pomysłowość 
osób prowadzących takie placówki. 
Ich zdaniem, widać potencjał wzro-
stu uczestnictwa w tych klubach. 
Warto więc promować ich działal-
ność, aby zachęcić niezdecydowa-
nych. Podkreślają także, że aż „70 
proc. uczestników badania popiera 
ideę funkcjonowania na Piątkowie 
centrum kultury i rozrywki, będą-
cego miejscem spotkań i integracji, 
w którym powinny się znaleźć kino 
i teatr. Taką rolę może i powinna 
spełniać  „Dąbrówka”.

POMYSŁY I FINANSE
W ankiecie nie zabrakło odnie-

sień do kwestii finansowych, gdyż to 
one determinują możliwości realiza-
cji wielu pomysłów. Niektórzy uczest-
nicy ankiety mówili, że zajęcia ofero-
wane przez kluby, czy centrum kultu-
ry i rozrywki powinny być darmowe. 
Więcej wypowiedzi wskazywało jednak 
na potrzebę niższych cen – bilety do 
kina, teatru czy koncertu na Piątko-
wie powinny być tańsze niż w cen-
trum miasta.

Obraz wyłaniający się z analizy 
ankiet zdaje się potwierdzać odczucia 
większości mieszkańców, że z  kultu-
ralno-sportową ofertą na aktywne spę-
dzanie wolnego czasu na Piątkowie nie 
jest źle, może nawet prawie dobrze, 
ale z pewnością może być lepiej. Za-
rząd i społecznicy związani z radami 
osiedli oraz klubami mają tego świado-
mość. Dlatego kontynuowany jest re-
mont „Dąbrówki”, dynamizowana jest 
klubowa działalność, organizowane są 
osiedlowe festyny a we wrześniu w ra-
mach Dni Piątkowa odbędzie się kon-
cert z gwiazdą. (i)   

Dokończenie ze strony 7

Preferencje według ankiety

W co się bawić na osiedlach
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Możesz zmienić życie dziecka

Akademia Przyszłości daje moc
„Głowa do góry!” – tak brzmi 

hasło przewodnie Akademii Przy-
szłości, organizacji, która od nie-
mal 20 lat przywraca dzieciom 
wiarę we własne możliwości. Aka-
demia Przyszłości to ogólnopol-
ski program Stowarzyszenia Wio-
sna. Jest młodszą sio-
strą Szlachetnej Pacz-
ki i powstała właśnie 
dzięki jej działaniom. 

Wolontariusze Pacz-
ki, wspierając ludzi w 
trudnych sytuacjach ży-
ciowych, odkryli zjawisko 
„biedy dziedziczonej”. 
Dzieci, które wychowy-
wały się w ubóstwie lub 
w dysfunkcyjnych rodzi-
nach miały tendencję do 
powielania szkodliwych 
schematów myślowych. 
Nie wierzyły w siebie, nie 
widziały swoich mocnych 
stron, czuły bezsilność i 
brak wpływu na własne 
życie. Większość z nich 
nie miała ani jednego marzenia, celu, 
czy planu na przyszłość. Po co ma-
rzyć, skoro marzenia się nie spełnia-
ją? Akademia Przyszłości powstała w 
odpowiedzi na ten problem. Od czasu 
założenia pomogła tysiącom dzieci w 
całej Polsce podnieść wysoko głowę i 
z optymizmem spojrzeć w przyszłość.

Kim są?
Zosia chciałaby zostać lekarką, że-

by pomagać innym dzieciom, ale w 
szkole dostaje słabe oceny i myśli, że 
nie jest wystarczająco mądra. Rodzi-
ce Helenki ciągle się kłócą, przez co 
dziewczynka żyje w ciągłym strachu 
i nie potrafi skupić się na lekcjach. 
Antek rozwiązuje konflikty tylko za 
pomocą siły, ponieważ nikt nigdy nie 
nauczył go, jak inaczej radzić sobie z 
trudnymi emocjami. Witek wstydzi się 
swojej wiedzy i nie odzywa się na lek-
cjach, bo koledzy przezywają go od ku-
jonów. Rodzice Ali mają problem z al-
koholem, dziewczynka nigdy nie usły-
szała od nich “kocham Cię”. Martyn-
ka chodzi w ubraniach po starszych 
siostrach, nie ma pieniędzy na wyj-
ście do kina, zajęcia dodatkowe i ko-
lonie nad morzem, a każdą przerwę 
spędza sama w szkolnej łazience. Ma-
rzy o najlepszej przyjaciółce.

Studenci Akademii Przyszłości to 
dzieci w wieku od 6 do 12 lat. Każde 
z nich ma inną historię, inne problemy 
i zmartwienia. Mimo bardzo młodego 
wieku, podopieczni Akademii przeszli 
już w swoim życiu wyboistą, krętą dro-
gę. Konsekwencjami takich doświad-
czeń są poważne trudności emocjonal-
ne, społeczne i szkolne… 

Wolontariusze 
Praca wolontariusza z dzieckiem 

opiera się na metaforze wędkarza. 
Wolontariusz daje dziecku rybę (wy-
prawkę ufundowaną przez darczyńcę, 
propozycje konkretnych ćwiczeń i za-
baw), wędkę (uczy cennych umiejętno-

ści, pomaga odkrywać talenty, zalety 
i kompetencje), ale przede wszystkim 
buduje w małym studencie mental-
ność wędkarza. Dorosły nie zmienia 
świata, w którym dziecko funkcjonu-
je i nie usuwa mu przeszkód z drogi, 
ale uczy, jak sobie w tym świecie ra-
dzić. To długoterminowa, komplekso-
wa pomoc, a nie tylko doraźne zaspo-
kojenie potrzeb.

Od strony organizacyjnej, spotka-
nia w Akademii Przyszłości odbywają 
się zgodnie z zasadą jeden na jeden. Je-
den wolontariusz przez cały rok szkol-
ny pracuje z jednym dzieckiem. Zajęcia 
odbywają się raz w tygodniu, w szko-
le do której uczęszcza podopieczny i 
trwają mniej więcej godzinę.

Wolontariusz ma pełną dowolność 
co do metod, ćwiczeń i zabaw, któ-
re wykorzystuje podczas cotygodnio-
wych spotkań. Jeśli zabraknie mu po-
mysłów, lub nie jest pewny co do ich 
efektywności, w każdej chwili może 
skonsultować się telefonicznie z psy-
chologiem lub pedagogiem zatrudnio-
nym w Akademii. 

Ilu wolontariuszy, tyle sposobów 
pracy. Warto pamiętać, że wolonta-
riusz to nie korepetytor. Pracuje nad 
osobowością dziecka i tak kształtuje 
podopiecznego, aby sam radził sobie z 
trudnościami, także tymi w nauce. Nie 
pomaga jednak odrabiać zadań domo-
wych z historii, czy powtarzać mate-
riału na sprawdzian z przyrody. Jego 
rola jest znacznie ważniejsza i szersza. 

Moja przygoda 
Nazywam się Zuzanna Koczorow-

ska. Jestem studentką pedagogiki 

przedszkolnej i wczesnoszkolnej na 
Uniwersytecie im. Adama Mickiewicza 
w Poznaniu. Moja przygoda w Akade-
mii Przyszłości zaczęła się dwa lata 
temu, krótko po 18 urodzinach. Przez 
rok pracowałam jako wolontariuszka, 
a na studiach zaczęłam działać tak-

że jako liderka szkolna. 
Na początku byłam tyl-
ko uczennicą liceum, któ-
ra kochała dzieci i chcia-
ła podarować im część 
siebie.

Kiedy we wrześniu po 
raz pierwszy spotkałam 
Ulę, zobaczyłam nieśmia-
łą, wycofaną i niepewną 
siebie dziewczynkę, która 
uważała, że we wszystkim 
jest beznadziejna. Dzie-
sięciolatka pochodziła z 
wielodzietnej rodziny z 
problemami. Nie radzi-
ła sobie z nauką, przez 
co już drugi raz musia-
ła powtarzać trzecią kla-
sę. Nie miała przyjaciół, 

a dzieci zaczęły coraz bardziej się od 
niej odsuwać.

Kiedy w czerwcu, pod koniec roku 
szkolnego, żegnałam się z Ulą, miałam 
przed sobą zupełnie inne dziecko. Ra-
dosne, energiczne, kreatywne i świa-
dome swoich zalet. Nowa Ula zgłaszała 
się do odpowiedzi, startowała w kon-
kursach przedmiotowych, miała wspa-
niałe koleżanki i odkryła swoje pasje 
do sportu i rysowania.

Razem z Ula odbyłyśmy długą, dzie-
sięciomiesięczną podróż, która wcale 
nie była łatwa. Podczas spotkań poja-
wiały się wszystkie emocje, nie tylko 
radość i wdzięczność, ale także smutek, 
strach, złość, frustracja czy bezsilność. 
Nie żałuję jednak ani jednej minuty, 
którą poświęciłam na pracę z Ulą. Ta 
przemiana była warta każdego wysiłku. 
Akademia Przyszłości daje wiele nie tyl-
ko dzieciom, ale także wolontariuszom. 
Dzięki niej sama bardziej uwierzyłam 
w siebie. Przecież jeśli mogę zmienić 
życie dziecka, mogę wszystko!

Jak zostać wolontariuszem Aka-
demii Przyszłości? To bardzo proste! 
Wystarczy wejść na stronę akade-
miaprzyszlosci.org.pl i wypełnić 
krótki formularz. Potem czekać na 
telefon od lidera, który przeprowadzi 
bezstresową rozmowę rekrutacyjną. 
Jeśli rozmowa przebiegnie pomyślnie, 
następnym krokiem jest kilkudniowe 
wdrożenie online. Po nim pozostaje 
już tylko czekać na przydzielenie pod-
opiecznego i rozpoczęcie pracy! Pamię-
tajcie, każdy z nas może być zmianą 
dla dzieci, które w siebie nie wierzą!

Zuzanna Koczorowska
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Prosto z miasta 
Chętni do wyprowadzki?

Coraz więcej poznaniaków nie 
chce mieszkać w Poznaniu i wypro-
wadza się za miedzę, do podpoznań-
skich gmin. Jak wynika ze spisów i 
analiz, liczba mieszkańców w nadwar-
ciańskiej metropolii zmniejszyła się w 
ostatnich latach o ponad 40 tysięcy. 
Pod względem takiej masowej wypro-
wadzki nasze miasto jest krajowym re-
kordzistą. Do innych wielkomiejskich 
ośrodków, może poza Łodzią, ludzie 
nadal ciągną, a do Poznania jakoś 
nie chcą. Miastu grozi, że niebawem 
może utracić status ponad półmiliono-
wej metropolii. Jeśli ten proces uciecz-
ki, głównie młodych poznaniaków, do 
okolicznych gmin się utrzyma, to mo-
że także stolicę Wielkopolski przyj-
dzie przenieść do powiatu poznańskie-
go. No tak, tyle że jego siedziba oraz 
wiele innych urzędów mieszczą się w 
centrum Poznaniu.

H H H
Dlaczego tak ochoczo poznaniacy 

wyprowadzają się ze swego miasta do 
końca nie wiadomo. Jedni wskazują 
na modę życia bliżej natury, inni na 
przyczyny ekonomiczne. W gminach, 
tuż za granicami stolicy Wielkopol-
ski, żyje się ponoć taniej, wygodniej i 
przyjemniej. Często z nich łatwiej do-
jechać do śródmieścia, niż poznania-
kowi przemieścić się z jednego krańca 
miasta na drugi. W dodatku przecią-
gające się niemiłosiernie miejskie wy-
kopki mogą zniechęcić wielu do miej-
skiego życia. Na szczęście z Poznaniem 
nie jest aż tak źle. Jedni się wypro-
wadzają, ale inni chętnie się sprowa-
dzają. Są między nimi Amerykanie, 

którzy właśnie nad Wartą utworzyli 
swój garnizon wojskowy. Kiedyś Pola-
cy chcieli się masowo przeprowadzać 
do Ameryki, a teraz czasy takie, że 
Amerykanie sprowadzają się do nas.

H H H
Nie zniechęcają ich wszelakie na-

sze ułomności i dolegliwości czy to 
polityczne, obyczajowe czy remontowe. 
Zresztą prezydent po-wolnego miasta 
Poznania uznał, że uliczne remon-
ty stanowią swoistą atrakcję przycią-
gającą turystów. Mimo bowiem licz-
nych utrudnień liczba odwiedzających 
Poznań w ubiegłym roku nie uległa 
zmniejszeniu. Coś więc tych ludzi musi 
przyciągać do Poznania. Może rzeczy-
wiście te remonty? Wszak tak rozko-
panego śródmieścia na całym świecie 
trudno uświadczyć. Ale one mogą chy-
ba tylko skusić miłośników surwiwalu 
oraz innych mocnych przeżyć. Więk-
szość przybywa zapewne do Poznania 
z życiowej konieczności lub przypadku 
i oczy wtedy przeciera ze zdumienia 
na widok miasta w budowie. Zresztą, 
wielu rodowitych poznaniaków, którzy 
trafią obecnie w okolice Starego Ryn-
ku czy Marcina, też nie może się na-
dziwić, co to się w tym statecznym i 
gospodarnym Poznaniu wyrabia.

H H H
A będzie się działo jeszcze więcej, 

gdyż rewolucja czeka jedną z wizytó-
wek miasta – śródmiejski akademik 
„Jowita” kojarzący się wszystkim z re-
klamą akumulatorów na jego dachu. 
Budynek, przez który przewinęło się 
tysiące studentów ma już swoje lata i 
wymaga remontu. Władze UAM uzna-

ły, że będzie on zbyt skomplikowany i 
kosztowny, dlatego lepiej obiekt sprze-
dać i zbudować akademik w kampu-
sie na Morasku. Wielu studentom i 
byłym studentom, którzy w „Jowicie” 
zdobywali wiedzę oraz uczyli się ży-
cia, takie rozwiązanie nie przypadło 
do gustu. Protestów więc nie braku-
je, ale jeśli nieco toporna bryła aka-
demika ma się przemienić w obiekt 
równie niezwykły jak stojący po są-
siedzku nowy „Bałtyk”, to może rze-
czywiście warto przeboleć utratę kul-
towego budynku?

H H H
Władze miasta robią wiele, żeby 

nie było za co ich pochwalić. Niekie-
dy jednak zdarzy się im wpadka i 
zrobią lub powiedzą coś zasługujące-
go na uznanie. Przytrafiło się to pre-
zydentowi miasta, który na sugestie 
właścicieli piłkarskiej Warty, odnoszą-
cej sukcesy w rodzimej ekstraklasie, że 
miasto powinno kopaczom zbudować 
stadion, jednoznacznie stwierdził, że 
miasto nie jest od budowania stadio-
nów. Tym bardziej że klub miał swój 
obiekt, ale sprzedał go – podobnie 
jak wiele innych towarzystw sporto-
wych – deweloperom. Na razie spra-
wa budowy kolejnego stadionu więc 
ucichła, ale już odezwali się politycy 
i jeśli piłkarze Warty będą nadal do-
brze kopać, to nie wiadomo czy pre-
zydent, znany miłośnik sportu, wy-
trwa w swym postanowieniu. Pewnie 
więc my, wszyscy poznaniacy, chcąc 
nie chcąc, zbudujemy ten obiekt paru 
kopanym biznesmenom.

WIST

  

Wokół Piątkowa
W cieniu piątkowskich wież

Piątkowo, niegdyś wieś, nie ma wy-
raźnych akcentów architektonicznych, 
które wyróżniałyby tę dzielnicę w syl-
wecie miasta. Jedynym wyróżnikiem 
zewnętrznym są dwie wieże Centrum 
Linii Radiowych Poznań-Piątkowo, na-
leżące do spółki EmiTel. Po nich od 
razu można się zorientować, że jeste-
śmy na Piątkowie.

Położenie nowej dzielnicy, na wzgó-
rzu, idealnie nadaje się do zlokalizo-
wania wszelkich naziemnych środków 
łączności. Zatem w 1963 roku powsta-
ła na Piątkowie (jeszcze wtedy w Piąt-
kowie, bo dawna wieś została w grani-
ce Poznania włączona dopiero w latach 
1973-1974) betonowa wieża – stacja 
linii radiowych wysokości 76 metrów, 
wyposażona we własne ujęcie wody. W 
owym czasie nie było jeszcze wielko-
płytowych osiedli piątkowskich, wieża 
stała wśród otaczających pól i lasów.

Czas mijał. Podpoznańska wieś 
weszła w granice miasta, zmieniła 
się technika przekazu radiowego i 
telewizyjnego. Dotychczasowa wieża 
stała się anachronizmem i nie speł-
niała wymogów współczesnej tech-
niki. Zatem dokładnie dwadzieścia 
lat później, w 1993 roku, obok po-
stawiono nową wieżę, o odmiennej 
(częściowo ażurowej) konstrukcji, o 
wysokości 128 metrów. Odtąd oby-
dwa obiekty wzrokowo traktowane 
jako jedna całość, stały się wizualną 
wizytówką tej części Poznania. Nowa 
wieża stała się jednym z głównych 
punktów przekaźnikowych miasta, 
transmituje programy siedmiu lo-
kalnych stacji radiowych (m.in. Ra-
dio Poznań), kiedyś przekazywała też 
programy telewizyjne. Co oczywiste, 
jest to również wieża wykorzystywa-
na przez telefonię komórkową. Star-

sza w tej chwili nie jest wykorzysty-
wana, istnieje projekt urządzenia w 
niej muzeum Piątkowa.

Niestety, mimo niewątpliwych wa-
lorów turystycznych, obie wieże są nie-
dostępne dla zwiedzających. Nie było-
by to zresztą zbyt bezpieczne, bo wyż-
sza wieża musi „reagować” dynamicz-
nie na wiatr, ruchy powietrza i niekie-
dy jej szczyt odchyla się o kilkadzie-
siąt centymetrów. Przed kilkoma laty 
mieliśmy okazję obejrzeć wnętrze star-
szej z nich w programie telewizyjnym 
z cyklu „Mój Poznań – moja Wielko-
polska”. Można było wjechać, dość ar-
chaiczną już konstrukcją, windą na ta-
ras otaczający wieżę, podziwiać stam-
tąd widok miasta od północnej stro-
ny... Wydaje się, że możliwe byłoby 
urządzenie tam choćby kawiarenki 
i miejsca widokowego.

Marek Rezler



ECHO 5/334 (XXVI) 13

  

 Miedzy pędzlem i piórem

Szkicowanie chwili

Literacką „Dąbrówkę” nawie-
dzają także mistrzowie pędzla. Ak-
tywnym członkiem klubu  jest bo-
wiem związany z Piątkowem arty-
sta, malarz i poeta w jednej osobie 
Jan Wojciech Malik. 

Obrazy jego jakby chciały zapisać 
chwilę, ruch, detal, ułamek sekundy… 
Oto bosa stopa, zniszczony but, zawie-
szony gest kobiety w rozmowie pełnej 
emocji... Malarz nie cyzeluje swych prac, 
liczy się  emocja, potrzeba kontaktu z 
bliźnim. Z takiej też potrzeby rodzą się 
wiersze. To nie arcydzieła, raczej szki-
ce chwili. I twórca ma świadomość tak 
obranej drogi. 

Czy mieszkańcy Piątkowa pamiętają 
jeszcze murale autorstwa J. W. Malika, 
które jednak zniknęły podczas akcji do-
cieplania bloków? Natomiast w siedzibie 
PSM znajdują sią namalowane przez nie-

go portrety polskich królów patronują-
cych piątkowskim osiedlom.

Jan Wojciech Malik urodził się w Po-
znaniu w roku 1951. Napisał o sobie - 
„jestem malarzem, jestem poetą, a mo-
że tylko marzę”. Sztukę i malarstwo stu-
diował na Uniwersytecie Artystycznym 
w Poznaniu w latach 1969-75 w pracow-
niach profesorów T. Brzozowskiego i S. 
Teisseyre’a. Wystawia obrazy od 1974 r. 
W ubiegłym roku prezentował swe dzie-
ła na 6. Triennale Polskiego Malarstwa 
Współczesnego w Rzeszowie. Jest lau-

reatem  wielu konkursów plastycznych 
w kraju i na świecie. Do tej pory miał 
30 wystaw indywidualnych oraz uczest-
niczył w 170 prezentacjach zbiorowych. 
Jest członkiem licznych organizacji twór-
czych a od roku 2015 należy do Klubu 
Literackiego „Dąbrówka”. Wydał kilka-
naście tomików swoich tekstów. Za swo-
ją działalność otrzymał medal „Zasłużo-
ny Obywatel Miasta Poznania”. 

Jerzy Grupiński
Sokolik

Złowrogi cień pustułki
krąży w wąwozach ulic.

Lotem ten ptak sokoli
pierzaste stado trzebi.
Szybkość domeną jego
tak jak dziób i pazury.
Najmniejszy to sokolik
celu nie chybi.
Lata nad miastem.
Pól, łąk mu brakuje
z drzewem na miedzy.
W mieście Piotra i Pawła
na rynku poluje;
nawet jest pożądany
przez miasta gospodarzy.
Szare skalne gołębie
pokarmem piskląt jego.
Miasto boi się gołębiego stada,
ale bez ich gruchania
smutek ogarnia ulice, place,
nade wszystko Stary Rynek 
naszego Poznania.

Złowrogi cień sokoła
usuwa gołębie stare, chore.
Nie ma dla nich 
w pięknym mieście 
miejsc do umierania.
Pokarmem są i tyle
dla sokolej błyskawicy.

Jan Wojciech Malik

 J. Grupińskiego „Chleb od zająca” (3)

Dom stoi ciągle
Poeta, animator poznańskiego 

życia kulturalnego i opiekun Klu-
bu Literackiego „Dąbrówka”, Je-
rzy Grupiński, opublikował wła-
śnie swą 17 książkę „Chleb od za-
jąca”, w której wraca do czasów 
dzieciństwa. 

Dom był patriarchalny. Nigdy nie 
słyszałem, by rodzice mówili podniesio-
nym głosem, nie mówiono źle o kim-
kolwiek. Dom żył dwoma oczywistymi 
rytmami: kalendarzem świąt kościel-
nych i rytmem natury, ziemi. Mama 
łączyła te rytmy słowami: Pamiętaj, 
gdy zaprawia się śliwki renklody, idzie 
się z pielgrzymką do Lubasza. Gdy wę-
gierki, idzie pielgrzymka do św. Krzy-
ża w Biezdrowie. Oddalony od domu, 
w prostej linii około 300 metrów, ko-
ściół klasztorny – towarzyszył wszyst-
kim pracom i słowom. Od rana do wie-
czora organy, chóry, śpiew, słowa kapła-
na, ministranckie dzwonki. Pod piecem 
siedzi dziadek Józef Grupiński zatopio-
ny w modlitwie z książeczki, w różań-
cu. Jego noga ciągle się nie goi. Fiole-
towa, ropiejąca wiecznie, rana otwarta 
na łydce, pamiątka z okopów pierwszej 
wojny. Rano w niedzielę dziadek staje 
przed mamą i woła: Daj mi na tacę! 
Studzi naszą chłopięcą bieganinę: Bę-
dziesz mi tu huncwocie jeden skakał po 
wyszkach! W pokoju dziadków na futry-
nie drzwi szklana kropielnica. Zwilża 

się w niej palce, żegna się przed wyj-
ściem z domu. Starsi witają się słowa-
mi: Niech będzie pochwalony… Żegna-
ją się: Zostańcie z Bogiem… Tak jak 
jej matka Salomea, mama kreśli krzy-
żem bochenek chleba, zanim go napo-
cznie. Spadła na ziemię kromka, pod-
nosi się ją i całuje. W dni Wielkiego 
Postu dziadek je tylko ziemniaki po-
lane oliwą, suchy chleb popija czarną 
kawą. Kobiety zrobiły pranie, powiesi-
ły na strychu i ku swemu zaskoczeniu 
znalazły poszwy, prześcieradła wilgot-
ne, złożone przez dziadka w koszu, bo 
jest Wielki Tydzień i Chrystus biczo-
wany był linami, powrozami…

Dom stoi ciągle w rynku, pod nu-
merem 4. Dziadek kupił go w 1922 ro-
ku od żydowskiego kupca Hermanna 
Podolskiego. Przy drzwiach od ulicy, 
w futrynie – był cytat z Pisma Święte-
go – mezuza. Na drzwiach do salonu li-
tery Dziesięciu Przykazań. Dom obszer-
ny, nie do obejścia, i pełen tajemnic. Od 
sklepionej, głębokiej XIX-wiecznej piw-
nicy, po strych, wypełniony kuframi, 
skrzyniami. Skrzypce po stryjku Cyrylu, 
szachownice, ubrania, bo ciągle czekali-
śmy na powrót… Pod kurzem królowa-
ła czerwona – wielka tuba patefonu – 
automatu, do którego wystarczyło wrzu-
cić markę, monetę Wilhelma… Dom pe-
łen głosów i krzątaniny krewnych oraz 
osób pomagających nam w ogrodzie, 

w warsztacie. Szczególnie w dzień tar-
gowy (Mogę zostawić rower?) lub rzadszy 
– jarmarku, pachnącego końmi, wsią. 
Wszyscy, o których się ocierałem, byli 
krewnymi, powinowatymi lub zaprzyjaź-
nionymi. Świat był bezpieczny i oczywi-
sty. Wzajemnie świadczono sobie pra-
ce, życzliwe usługi. Idź do Blaszki i po-
wiedz, że jesteś od Władka i niech on…. 
Spełniałem ważną rolę. Szczególnie, gdy 
po wiosennym świniobiciu roznosiłem 
poczęstunek, paczki z mięsem, kiełbasą 
i innymi. Ufano mi, pilnowałem ognia 
w wędzarni na strychu, by dom nie 
spłonął. 

Wiersz do matki
Jeszcze zapłoną w oknie
twe pelargonie
ręka za szybą kwitnie i drży
Idę i ona za mną idzie
Odwrócę się – i wciąż jesteś
Dłoń twa jak świetlisty anioł 
na każdej drodze się tli
Rano 
jaki dom ten ciemny i ciężki
ale krok twój już go podnosi
Kołysze odwraca do słońca
Głos dasz mu zaraz i skrzydła
Bo na łąki chwalcie umajone
śpiewa klasztorny dzwon
nad nimi – wizg
jaskółki ostre jaskółki wciąż
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Krzyżówka nr 5

BARAN (21.03 - 20.04). Zez wiosną trochę głupich, ale zaś cołkiem przyjem-
nych myśli przychodzi ci do łba. Lepiej jednak za wiela nie kombinuj i zbytnio 
się nie staluj, bo se ino poruty narobisz. 
BYK (21.04 - 21.05). Zez wielkim szwungiem zabieraj się do wiosennych po-
rzundków  wew chałupie oraz na podwórku. Całką famułę też trza poustawiać 
jak należy, żeby już szczuny i kejter nie rojbrowały. 
BLIŹNIĘTA (22.05 - 21.06). Całkiem fest będzie ci teraz wychodziło zorgo-
wanie  bejmów do kabzy. Zez uszporaną wuchtą bejmów będziesz se mógł wraz  
zez znajomą wiarą lofrować po cołkiem świecie. 
RAK (22.06 - 22.07). Przestań już udawać wielkiego nyrola i szporać bez prze-
rwy. Daj se trochę więcej luzu i fundnij famule nowe ancugi abo chociaż zaproś 
ich na słodkie czy jaki inny wygib.
LEW (23.07 - 22.08). Majowa rajza zez starą eką będzie całkiem fest, ponygusu-
jecie na słonyszku i poblubracie do woli. Ino bacz byś na tych balangach za wiela 
zdrowia i bejmów nie przenorał.  
PANNA (23.08 - 22.09). Najwyższa pora kończyć zez nygusowaniem, wysta-
wianiem kalafy na słonyszko abo glapieniem się wew smartfona. Lepiej weż się 
do porzundnej roboty, a bejmy same skapną.

WAGA (23.09 - 22.10). Pomysłami szefów i kolejnym bałaganem wew robocie 
zbytnio się nie przejmuj. Jakoś to przepynkasz. Daj se więcej luzu i zbędnego 
bręczenia na innych  akuratnie rób swoje. 
SKORPION (23.10 - 22.11). Przestań cięgiem borchać się na kumpli. Lepiej 
z nimi dobrze żyć, zwłaszcza że wspólny wygib będzie udany. Ale zaś nie mar-
nuj zbyt wiele czasu na lofrowanie i blubranie.
STRZELEC (23.11 - 21.12). Za frechownie wew robocie se nie poczynaj, bo 
jeszcze w kalafę dostaniesz i se biedy napytasz. Ale zaś z wielką rułą rób swoje 
i tego samego wymagaj od innych.
KOZIOROŻEC (22.12 - 20.01). Całkiem szportowny szczun z ciebie i masz 
wuchtę fi fnych pomysłów. Zez szwungiem wprowadzaj je w życie, a bejmy oraz 
insze awanse wnet same ci skapną. 
WODNIK (21.01 - 20.02). Szykuje się parę dni laby i słodkiego nygusowania. 
Ale zaś uważej na mele oraz blondki i korbole. Na tych balangach zez znajomą 
wiarą zbytnio się nie staluj ani frechownie se nie poczynaj. 
RYBY (21.02 - 20.03). Przestań się już borchać i brynczeć na szczunów oraz 
kumpli. Zaproś ich na wspólny wygib. Ino uważajcie  by se nie narobić jakiej 
poruty i zdrowia oraz bejmów nie przenorać..

Wiara ino wew te gwiazdy szpycuje, kalafy zadziyro jak kejter do księżyca abo w cajtungi je ciyngiem wtyko. Nasze „Echo” tyż gorsze nie może być 
i swój horoskop musi mieć leżeć na zadniej stronie. Blubry o przyszłości im barzy tajemnicze, tym prawdziwsze, dlatego podajemy je po naszymu. 
Jeśli ktoś nie rozumie, niech mu gzuby abo jaki wuja objaśni. 

Wydawca: „Wist”. Redaktor naczelny: Walerian Ignasiak. www.echopiatkowa.pl, e-mail: echopiatkowa@o2.pl, tel. 501 354 108, 61 822 78 57. Druk: ZSTWN 
Tomasz Zastawny. Nakład 3000 egz.
Przedruk z Echa Piątkowa dozwolony wyłącznie z podaniem źródła. Tekstów niezamówionych redakcja nie zwraca. Zastrzegamy sobie prawo do opracowania 
redakcyjnego, skracania oraz zmiany tytułów. 

Gwiazdy mówią... po naszymu  
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HUMORKI
Spotykają się dwa pącz-

ki i jeden mówi:
- Zdawałem ostatnio na 

Uniwersytet Artystyczny.
- I co, przyjęli cię?
- No co ty, pączka?

H H H

- Dlaczego Ala ma kota?
- Bo sierotka Marysia…

H H H

- Rebe, ja przyszedłem 
do ciebie po radę!

- Moja rada: ty się 
ochrzcij!

- To pomoże?
- Nie, ale będziesz zawra-

cał głowę księdzu, nie mnie.

H H H

- Stary nie żeń się w lip-
cu – radzi kolega – lepiej 
ożeń się w listopadzie.

- A co to za różnica?
- Zyskasz cztery mie-

siące…

Rozwiązanie krzyżówki nr: 5
Maj bogaty sieje kwiaty
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Tramwaje wracają 13 maja

Przyspieszanie PST

Lśniące jaskrawym kolorem odnowione balustrady scho-
dów na przystankach Poznańskiego Szybkiego Tramwaju 
oraz odnowione torowiska wskazują, że coraz bliższy jest 
termin zakończenia kompleksowej modernizacji tej niezwy-
kle ważnej dla mieszkańców Piątkowa trasy. Władze miasta 
i wykonawca remontu zapowiedzieli, że tramwaje powróca na 
tory 13 maja. Każdego dnia przewożą one 80 tys. pasażerów.
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Złoty Liść

Pyszności na  początek wiosny

W marcu, korzystając 
ze słonecznej pogody, gru-
pa seniorek ze Złotego Li-
ścia na os. Władysława 
Łokietka wybrała się na 
spacer do Żurawińca w 
poszukiwaniu zwiastunów 
wiosny. Kilka osób zabra-

ło również swoje czworo-
nogi.

Podczas przechadzki za-
obserwować można było bu-
dzącą się do życia przyrodę, 
różne gatunki ptaków i coraz 
więcej zieleni. Wiosnę klubo-
wiczki witały także w Biblio-

tece Raczyńskich na spotka-
niu z Janem Januszem Tyc-
nerem i twórczością wielkich 
polskich poetów. „Poetyckie 
strofy i wiosenne refleksje” 
przy akompaniamencie gita-
ry akustycznej, to był uda-
ny przepis na piękne popo-
łudnie.

Jak zwykle przed Świę-
tami Wielkanocnymi w klu-
bie prym wiodły warsztaty 
z rękodzieła. Powstały wyko-
nywane różnymi technikami 
świąteczne dekoracje oraz 
stroik wielkanocny. W tym 
roku ponadto drzewko przed 
wejściem do klubu ozdobiły 
kolorowe, piękne i wyjątkowe 
pisanki zrobione na zajęciach.

Podczas spotkania wiel-
kanocnego stoły ozdobione 
wcześniej wykonanymi deko-
racjami wypełniły pyszności 
przygotowane przez klubo-
wiczki. Możliwość wspólnego 
spędzenia przedświątecznego 
czasu w serdecznej atmosfe-
rze, wśród życzliwych sobie 
osób, to dodatkowa dawka 
pozytywnej energii na począ-
tek wiosny.

W klubowych planach na 
najbliższe tygodnie są mię-
dzy innymi wyjścia do Cen-
trum Szyfrów Enigma, Ga-
lerii Miejskiej Arsenał oraz 
wiele zajęć odbywających się 
stacjonarnie w klubie.

Małgosia Pilch


